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Godziennie od godz. 1- 2 l/t popołu dniu . 

Nr. 40 Jarosław, sobota 4 października 1930. 

Na sezon ;esienno"zimowy 
Po lec ... , NOWOŚĆ! kompletne garnitury sportowe DOM KONfEKCYINY 

R a g 1 a n y, p. 1 t a , bundy, kurtki, HEILMANN KOHN i SInOWIE Przepisowe płaszcze i mundury studenckie. FUTRA. płaszcze . alla Burberrys· następca LEON 8RANDES> -- T owar pierw szorzędny . ... JA R O S t A W, Grunwaldzka 14 ... Ceny bajeczni e niskie . --
Naprawiony bla d. 

Ustawa z dnia 12 lutego 1930 r. o ochron ie 
swobody wyborów lOSlała uchylona i zastą­

piona dekretem P. Prezydent .. Rzplitej. Uchylona 
ustawa była jeszcze jednym jaskrawym pr7ykła­

dem. w jaki sposób praw nie należy pisać, a na­
stępnie uchwala~ Ostrze jej było skierowane 
przeciwko urzędnikom pańsIwowym i samorzą­
dowym powolanym s l użbowo do czynnego u­
działu przy przeprowadzeniu wyborów, or8Z 
przeciw członkom komisji wyborczych. Pod tym 
względem była ona wybitnt'nl pogwałceniem 

kardynalnej zasady - równości wszystkich wobec 
prawa. Za cwenluaJne uchybienia rzeczywisfe, 
Cly nawet urOJone, lub zgoła spowodowane 
przeciążeniem pracą w gorączkowym okresie 
wyborczym, urzędnik miał być ciągany po sądach , 

naratony na szykany ze slrony "pokrzywdzonych" 
menerów partyjnych j rót.nych "m~żów zaufania", 
- podczas, gdy osobę ich samych ustawa po· 
zostawiała w spokoju, dając im zupelną swobodę 

w używaniu wszelkich sztuczek przedwyborczych, 
wpływających niejednokrotnie w wybitny sposób 
na przebieg wyborów i mających decydujące zna· 
czenie dla ustalenia rezultatów wyborczych. Par· 
Iyjnikom, ubiegającym się o mandaty, wolno 
było bezkarnie wpisywać na lisly wyborcze 
t. zw .• martwe duszeM, wolno im było bezkarnie 
sprowadzać nieuprawnionych do głosowania i tym 
sposobem zdobywać dla siebie w nieuczciwy 
spos6b głosy. Im wszystko miało b)'ć wolno, 
gdy! ustawa karad miała tylko i wyłącznie ... 
urzędników. 

Charakterystycznym momentem pozatem 
w uchylonej ustawie było odda nie nadzoru nad 
wytoczoną przeciwko urzednikowi sprawą karną 
nie w ręce prokuratora, jak zasadnklO powinno 
mieć miejsce według ogólnych przepisów kodeksu 
post~powania karnego, lecz właśnie w ręce 

"pokrzywdzonych" a wiec z zasady w ręce mę· 

żów zaufania poszcze~ólnych pilrtyj, zakładają­
cych na żądanie szlabów partyjnych wyborcze 
.. protesty". Partyjnictwo raz wiec jeszcze pomy· 
ślało o przywileju bezkarności i nadmiernej 
swobcdzie dla siebie, wbrew logice i ogólnie 
obowiązującym przepisom prawnym. Odsunięcie 
prokuratora od tego roi2zaju spraw zmuszałoby 

władze sądowe do rozpatrywania wszystkich, 
najbardziej nawet podslawow)'ch skarg, opóźnia­
jąc temsamtm wymiar sprawiedliwości w spra· 
wach ogólnych, wobec i tak ogromnego prze· 
ciążenia sądów. 

Nowy dekret P. Prezyden t~ Rzplitej wydany 
na zasadzie an. 44 pkl. 5 Konstytucji naprawia 
b łędy i uchybienia poprzedniej ustawy. Przedew. 
szystkiem zasadniczy artykuł ustawy ustala usta· 
wę odpowiedzialności karnych wszystkich, którzy 
w bezprawny sposób wpływają na wynik głoso· 
wania do izb parlamentarnych. A więc będz ie 

odpowiadał zar~wno urzednik, jak i agitor par­
tyjny, czy lei kandydat na posła, jak rÓwnież 
bezprawnie oddający swój głos obywatel. Dekret 
zwraca się zupełnie sł usznie równiel przeciwko 
tym, którzyby chcieli kupować, czy też sprzeda­
wać głosy wyborców, wzglednie zobo*iązywali 

się w len sposób, nakłaniać wyborców do 
wstrzymania się od głosu. Co do urzędników -
nowy dekreI ustala, iż jeśli urzędnik dopuścił 

się na użycia wyborczego w czasie urzędowania, 

10 sąd winien okoliczność tę uznać za obcią· 
tającą. 

Pozarem dekret, w od różnieniu od poprzed· 
niej ustawy, karze nietylko prrzystępstwa doko· 
nane, ale równieź i I. zw ich usiłowanie , czyli 
przestępstwo zamierzone, do popełnienia którego 
sprawca już przysIąpiI. lecz przerwał je z przy· 
cz)'n od swojej woli niezależnych. Jest to oczy· 
wiste zaostrzenie poprzednich przepisów. które 
uznawały jedynie kary Iylko za przestępstwa 

środki kosmetyczne i 

calkowiole dokonane. Ten przepis grozi prle­
dewsz}'stkiem tym z pośród działaczy partyjnych, 
którzyby próbowali w sztuczny sposób .powil;:k . 
szyć~ na listach wyborczych grono S'ł, ych zwo­
lenników. 

Naprawieniem zasadniczego uchyhienia po. 
przedni<!j ustawy jest ustalenie dla spraw karnych 
z nowego dekretu ogólnego trybu pnstl;:po",anJa 
według obowiązującego w całej Polsce -KOdeksu 
POstępowania Karnego, a nie według zasad 
~spreparowanych~ dla ~ widzim isię" panów po. 
słów. Wobec tego przy prowadzeniu dochodzenia 
dojdzie do głosu prokurator, jak to ma miejsce 
we wszystkich innych sprawach karnych , a nie 
agitatorzy partyjni, czy też ",ogóle ciemni j otu . 
manieni ludzie. 

Wydanie nowego dekretu i uchylenie po. 
przedniej ustawy - tO zwycięstwo zasad)', iż 
prawo obawiązuje w równej mierze wszystkich, 
nie przewidUje przywilejów bezkarności dla jed. 
nych, stwarzając dla drugich drakońskie przepisy. 
Prawo bowiem musi stosować się do art 96 
Konstytucji, który głosi, te " te wszyscy oby­
watele są ró wni wobec prawa". 

S-ki. 

Chłop obywatel. 
Pose ł Jakób Bojko obchodził w tych dniach 

w swym rodzinnym Orl;:boszowie z łote gody. 
Liczny zjazd uczestników tej uroczystości, szereg 
depesz i życzeń uświetniły ten dzień i dowiodły 
raz jeszcze, jak popu larna jest szacowna postać 
Bojki, senjora ruchu ludowego w Polsce. 

Życie starego ~1<ubyW Bojki nie szło po 
różacJl. Wcześnie staciwszy rodziców, sługiwał 
jako kilkuna510letni wyrostek po f!ospojarzach 
wiejskich, potem za kilim nawrotami prowadził 
chłopskie szkólki zimowe w okolicach Grębo. 

farby do sukien Wszelkie wody mineralne kraiowe i zagraniczne 
II pole ca Dro guerja FELIKSA WOJCIECHOWSKIEGO I 
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Wykwintna p l A S Z C Z E DAMSKIE ŚWIATOWYCH 

oraz skóry futrzane 
wszelkiego rodzaju. Dlrll',_1 FUTRA damsklll I męskiII, 

Zamowle"la do miary wykonuje się pierwszorzęd· 
nemi siłami tak w krawiectwie jak i kuśnierstwie . .!barull 

I II FABRYK KRAJOWYCH I ZAGRANICZNYCH 
MĘSKIE palta, raglany, ubrania męskie, kurtki skórzane I lodenowe, 
STUDENCKIE mundury i płaszcze, oraz KONFEKCJĘ DZIECINNĄ . Ceny pr.yslłlpne I Warunki dogodne I 

szowa. Na własnej skórze poznał tułaczą niedole 
małorolnych, głód przednowka i chłód zimowych 
nocy, spędzanych w nieopalonej izbie. Od naj· 
wcześniejszych lat jednem górował ponad swe m 
ototzeniem : tywą, wrodzoną inteligencją , cieka­
wością do książki, pragnieniem kształcenia się. 
Ukończywszy szkołe wiejską w Gręboszowie, 
drogą opartego samouctwa ciułał zapas wiado­
mości, z pasją oddając się przedew5zystkiem 
studjom historycznym. Wcześnie też wyrósł po­
nad poziom. Zrozumiał ciemnotę chłopa Mało­

polski, w latach osiemdziesiątych ubieglego stu ­
lecia, ówczesny ciasny horyzont chłopskich :lain­
teresow.eń, niewybiegający poza sprawy własnej 
chaty i rodzinnej wsi. Zrozumiał brak jakiejkol­
wiek organizacji mas chłopskich, przygniecionych 
nędzą, bezbronnych wobec rządów rodzinn ej 
reakcji, wobec twardej ręki starosty i austrjac­
kiego żandarma. 

Jeden z pierwszych staje Bojko w szeregu 
bojowników O emancypację polityczną i społeczną 
masy chłopskiej. I<s. Stojałowski jut przed nim 
starał się przeorać ten ugór bezwładu i ciemnej 
uległości , lecz wnet uległ w nierównej wałce. 

Więłienie i ciągla tułaczka, głód i chłód bezdo­
mnego duałacza, trapionego zaciekle przez żan­
damerję, zrobi ły swoje. Ks. Stojalowski zalamał 

się psychicznie. poszedł do Canossy i w dalszej 
swej działalności SIał się raczej narzf:dziem 
duchÓw reakcji i kulą u nogi ruchu ludowego. 
Lecz na czoło tego ruchu wysunęli się inni. 
Około ~ l<urjera LwowskiegoN , llierowanego przez 
emigranta z zaboru rosyjskiego, zasł użonego 

Bole~ława Wysłoucha, poczęli grupować się 

pierwsi "ludowcyN Małopolski. Zawrzała walka, 
do ktÓrej zjednej st rony staną I entuzjazm spo­
łeczny, wiara w lepsze jlltro i ukochanie ciemnej 
biedoty chłopskiej, - z drugiej caly aparat wła­
dzy, szykany starocińskie, bagnet żandarma 

austrjackiego, konfiskata, kara admin istracyjna, 
więzienie. Bojko był pierwszym w szeregu 
walczących. 

Rychło zdobywa sobie miłość i posłuch 
chłopa. Mimo starościńskiego, słynnego w Austrji 
terroru zdobywa już w r. 1895 mandat do gali­
cyjskiego sejmu, a wkrótce także i mandat do 
parlamentu auslfJ8ckiego. Jak olbrzymią popu­
larność zdobywa wnet postać ~ Kuby", stając 
się symbolem walki o postęp społeczny i o de­
mokracje, - dowiÓdł rok 190 I . W odpowiedzi 
na szykany wyborcze i starocińsk ie rep(esje, 
jakiemi władze ausljackie u si łowały "utrącić M 

kandydaturę Bojki w jego rodzinnym powiecie. 
- Lwów wybiera go swym posłem wśrÓd 

nies łycha nego en tuzjazmu ludności, chłopu z Grę­
boszowa powierzając reprezentację stolicy Mało­
polski. 

Podc%8s j!dy Jan Stapiński, również jeden 
z pierwszych działacay ludowych w Małopolsce , 

wykazał w swej długoletniej dzialalności niepo­
spolity hart i ta lent organizacyjny, mając słuch 

nies łychanie czuły na wymowę codz iennych, 
konkretnych trosk i poirzeb mas chłopskich. -
Bojko był zawsze sumieniem ruchu ludowego 
Hartowny i nieugięty bojownik, nigdy nie zszed ł 
w swej pracy na poziom "klasowego· działacza, 

ktÓremu interes warstwy przesłania dobro ogÓłu. 
Nigdy naczelnych haseł, ktÓrym słu tył, nie 
sprzeda ł za misę soczewicy doraźnych korzyści 
partyjnych czy osobistych. Zawsze płonął w nim 
żywy instynkt polskości, instynkt państwowo·twÓr­
C1.y . W ogniu najzaciętszej walki szuka ł momen­
tÓw zestroju, z chaosu drobnych spraw wydźwi· 
aał zawsze nie przedawnione hasła i nakazy. 
W długim szeregu broszur i artyklów, pisanych 

z przedziwnym talentem narratorskim i ze świe t ­

ną znajomością wsi i psychiki czytelnika,­
uczył chłopa nietylko jego praw, ale i obowiązkÓW 
wobec Ojczyzny. Mobilizował szeregi bojownikÓW 
o sprawiedliwość społeczn ą, - równocześnie 

jednak dążył do uspoleclrlienia ich. Wierzył 

zawsze, że wartości moralne są naj lepsz4 bronią 
i zadatkiem zwycięstwa. W słynnej swego czasu 
broszurze "Dwie dusze"' sta ł się wychowawcą 

chłopa Małopolski. Chciał wyplenić żeń .. d u szę 
pańszczyźnianą". a uczynić go obywalelem świat­
łym i św iadomym sw)'ch praw i obowiązków. 

Dzi ś pol~ki ruch ludowy zde moralizował 

się w znacznym stopniu . Rozszczepił się na 
kilka odnÓg. U jednych dzia łaczÓw zwyciętył 

zmysł "praktyczny", pogoń za chwi lową korzy· 

śc.ią, stanowy punk:t widzenia, wulgarn y mater­
jalizm. Inni poszli w ni ewolę demagogji i frazesu 
Ale Bojko pozostał zawsze i wszędzie tylko sobą 

Czcigodny senjor ruchu ludwego w 
Polsce w dalszym ciągu jest nietylko obrońcą 
interesów chłopskich, lecz równocześnie oby­
watelem państwa , politykiem c!ujnym i w 
dal patrzącym, stoJącym bez zastrzełeń w 
szeregach tych, którzy dobro całości wypisali 
Jako naczelne hasło w sztandarze swych prac, 
- w szeregach Obozu Marszałka Piłsudskiego. 

To też otacza go powszechna cześć i sza­
cunek. JakÓb Bojko - 10 dziś piękny symbol 
tężyzny moralnej i państwowego instynktu pol ­
skiego chłopa . 

Ra. 

Jak rozwiązać zagadnillnlll budowy szkól pOWSZEchnych 
w dobili wzmożonllgo przyrostu dzillcl. 

Rzeczową stroną tego zagadnienia oraz 
jego propagandą wśrÓd S:zerokich sfer naszego 
społecze ńs twa zajął sie bardzo solidnie Zawodo­
WI' Związtk Polskiego Nauczycielstwa szkól pOW­
szechnych, którego Zarząd Główny w Warszawie 
zorjentowawszy się na podstawie danych ze 
spisu ludności z roku 1921, i osobnego spisu 
dzieci z roku 1926. odnośnie do ilości dziatwy 
obowiązanej do pobierania nauki w szk. powsz. 
wydał w roku 1928, ankietę w sl-'rawie hudowy 
budynków szkół powszechnych. Ankieta ta mówi 
bardzo dokładnie, it (Id roku szk. 1928/29 roz­
pocznie się stały przyrost dzieci w wieku szkol­
nym i gdy w roku 1928/29 wynosiła liczba 
dzieci 3,638525, 10 do roku 1939/40 wzrośnie 

ona do liczby 6,071.193, a więc prawie si ę 

podwoi (referat pana Stypińskiego czl. Kom. 
Budż. Min. Ośw.) 

Obliczając zapotrzebowanie budynków szkol­
nych w okresie do 1939/40 r. szk. przystosowa­
nie do wymagań ustawowych, a wiec na jedną 

izbę szko l ną 44 dzieci, należałoby wybudować 

114.436 izb szkolnych i niezbc:dnych dla normal­
nego funkcjonowania szkół 85.825 mieszkań dla 
nauczycieli 

Skrupulatne obliczenia kosztów budowy 
gmachów szkolnych i mieszkań dla nauczycieli 
dały olbrzymie sumy 5.149.486.000 zł. (koszt ten 
rozlożony na mieszkańcÓW wyniÓsłby na gło· 

wę 191.7 zl.) 
Gdy chodzi o budowe jednej szkoły i jed­

nej izby szkolnej, to wed lug oblicze ń władz 

szkolnych, sprawa przedstawia się następująco: 

Budowa szkoły 7-0 klasowej, podstawowego 
typu. do którego zmierza Rząd i spo leczeństwo, 
kosztuje do 180.000 zl. z salą f;!imnastyczną 

i mieszkaniem dla nauczyciela do 240000 zl. 
W tym typie szkoly, I izba szkolna kosztowałaby 
do 25 000 z ł . podczas gdy la sama izba szkolna 
w budynku szkoły niższego typu, t. zw. szkoly 
l klas koszlOwałaby do 50.000 zl, a więc dwa 
raz y wlt:cej. 

Wreszcie ankieta ta obejmuje 4 zasadnicze 
pytania, skierowane do osób zainteresowanych 
tern zagadnieniem, ktÓre rozbijają całość spraw.y 
na następujące działy: 

l ). Co i jak naldałoby zrobit w kierunku 
pobudzenia całego spolecuństwa na ruz budowy 
szkół o typie wysoko zoganizowanych ? 

2). Co w tym kierunku powinny zrobit 
samorządy i organizacje o~wiatowe? 

31. Jaką rolę w calej tej sprawie ma do 
sptlnienia Sejm. Senat; Rząd. 

ł ). Jak ro~wiązat probllm budowy szkól 

pod wzgledem fina llsow)'m ? 
Na ankietę Zarządu Glównego Zwiąr:ku 

Pol Naucz szkół pow:;z. nadesłało odpowiedź 

blisko czterdzie~tu najwyłrawnlejszych ZI13WCÓW 
szkolnictwa. powag ekollomistyki oraz inty­
nierów, których wywody pokrywają się w zu­
pełności z uchwalonemi wn ioskami przez 
VII ogólnopolski Zjazd przedstawic ieli po­
wiatowych związków komunalnych. który 
odbył się bieżącego roku w dniu Z4. lutego 
w Warszawie , Wnioski te, dotyczące szkol­
nictwa powszechnego (jego ustroju, budowy 
i finansowania) zostały uchwalone przez sekcję 
gminną tego Zjazdu, po referacie p. A. Bogu· 
sławskiego wiceprez. m. Warszawy, 3 przyjęte 
następnie na plenum zjazdu. Treść tych wnio­
skÓw jest niejako ostatnią opinją w tej materji 
i dlatego warto się z niemi zapoznać. Brzmią 
one następująco: 

I. W organizacjI szkolnictwa powszechnego 
dla unikni-:cia t arć, nieporozumień, spóżn i eń w 

działaniu, zbyteczne20 biurokratyzmu, należytego 
wyzyskiwania finansów, należy przeprowadzić: 

a) zniesienie oddzielnego samorządu szkol­
nego i przeniesienia dot~'chczasowych jego upraw­
nień na samo rząd terytorialny; 

b) stworzenie w ramach organizacji samo­
rządu teryto rjalnego specjalnych wydziałów szkol­
nych z obowiązkowym udzia lem przedstawicieli 
władz szkolnych z obieranym przewodniczącym 

(inspe\c;torem szk.) i naucz~' cieli. ktÓreby objely 
dOtychczasowy zakres dział"n ia samorząd u 

szkolnego, 
II. Za największą przeszkodę w realizowa· 

niu obowiązku powszechnego nauczania uważa 
VII . ogÓlnopolSki Zjazd związków kom unalnych, 
brak odpowiedn ich lokali szkolnych j mieszkań 
dla nauczycieli. Dla tego Rada Zjazdu uznaje za 
jedną z naj pilniejszych spraw w dziedzinie szkol ­
nictwa powszechnego wytężoną akcję samorzą­

dów w kierunku budownictwa szkolnego, stwier­
dzając, że jest ona niemotliwa bez wprowadze­
nia specjalnego podatku szkolnego. 
C. d. n. Letniowskl 

Kronika. 
(Redakcja bu.arunkowo manl:llkr)'pI6. nie t.r."") 

Święto pułkowe 3 p . p. Legjonów. Sto, 
jący u nas załogą 3 p. p. Leg., mający ch lubną 
karte w dziejach walk o wolność i niepodległość 
Polski święcił w skromnych lecz nader uro­
czystych ramach 30 września swe doroczne 
święto pułkowe. W wigilję święta odbyło się 
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FUTRA DAMSKIE!,! ogromny 
wyb6r! nowoścI nR SEzon JESIEnny, ogromny 

wyb6r! FUTRA MĘSKIE!!! 
PŁASZCZE, KOST JUMY, BERNARD SILBERMANN J:~ZSK~A:' R II G L II II Y, TREIICHCOIITY, 
PŁASZCZYKI DZIECINNE 

CENY KONKUAEHCY IHE I ULGI \at SP&.ATACH • 
U B R A N I A M Ę S KlE. 

. 
nabożenstwo w kościele parafjalnym. na dzie­
dziń cu koszarowem uroCJySly apel, wieczorem 
p rzeszedł ulicami miasta capstrzyk orkiesty woj­
skowej 3 p. p. Leg. Nazajutrz odbyło się uro­
czyste nabożeństwo w kościele parafjalnym, po 
kt6rem wzniosie kazanie okolicznościowe wy­
głosił złolt.> usty kaznodzieja ks. major Pączek. 

Pocze m sprawną defiladę pułku przed gmachem 
poczty odebrał dca garnizonu p. generał Wie­
clorkiewicz w towarzystwie przybyłego na uro 
ClIyslOść zaSL dcy dyw. z Kielc p. pułkowo Zu­
la uła i korpusu oficerskiego. Następnie na dzie· 
dzińcu koszarowe m w pięknych, żołnierskich 

słowach przemówił p. ge nerał Wieczorkiewicz, 
kreśląc w żywych barwach genezę powstania 
pułku i jego zaszczytny udział w walkach odro· 
dzonej Ojczyzny. Zakończył swe przemówienie 
okrzykiem na cześć M.arszałka Piłsudskiego, 
który zebrani z żywiołową silą 3·krotnie po· 
wtórzy1i. Następnie odczytano rozkaz pułkowy 

zast. dcy pułku p. pulk. Śliwińskiego, poczem 
przemówił p. pulk. Zulauf zasl. dcy dywiz. 
z Kielc, który zakończył przemówienie okrzy ­
kiem na cześć Prezydenta Mościckiego, który 
to okrzyk zebrani gromkim głosem 3·krotnie 
powtórzyli. Po rozdaniu nagród przez pułk. 

Zulauia za wyczyny sportowe i wręczeniu sznu· 
rów strzeleckich szere.l!owym, nastąpiło śniada· 
nie oficerskie dla oficerów i zaproszonych gości 
w sali pulk. Kasyna oficerskieJ..(o, następnie wspólny 
obiad w świetlicy jednych z kompanji. W czasie 
obiadu wygłoszono szereg lOastów i odczytano 
nadeszłe telegramy. 

Marszałek Piłsudski nadesłał telegram na­
stępującej treści: 

~ Warszawa Sztab Główny. 
Dowódca 3 p. p. Legjonów Jarosław. 

3-mu pułkowi piechoty Legjonów przesyłam 
w dniu Sw .. ęta dorocznego n/Jjserdeczniejsze Ży­
czeT/ia, - zawsze wierni swym szczytnym hasłom 
Legionowym, pozostawajcie i nadal na tak 
chlubnie zdobytego dorobku ideowego i bojowego 
słutby żołnierskiej. 

Minister Spraw Wojskowych 

józef P:lsudsk, 
Marsza/ek Polski!' 

Nowy skład Rady szk olnej powiatowej. 
Kuratorjum Okręgu szkolnego lwowskiego za­
mianowało na okres 3-letni, z ważnością od 1 
lip,a br. następujący skład tut. Rady szkolnej 
powiatowej, a to: p. p. Ks. prałat Zygmunt 
Męski , ks. kan: gr-kat. Cyprjan Chotyniecki. ks. 
prałat Tadeusz Wlazowski (z Radymna), r ... bin 
Izak Steinberg, radca wojew. Edmund Prezetkie­
wi cz , burmistrz inż Stanisław Sierankiewicz, 
sekretarz Wydziału powiat. Zygmunt Tyraiski, 
lekarz powiat. Dr. Olgierd Grzegorzewski, dy­
rektor szpItala Dr. Jan Zasowski, dyrektor 
gimnazjum l·szego Dr. Dominik Czekałowski, 
dyrektor szkoły im. Skargi Antoni Chudy, b. 
marszałek powiat. Dr. Marjan Lisowiecki, dyrek­
lorka szkoły im. Jadwigi Marja Kapyslyńska 
(z wyboru naucz.), kierownik szkoły w Pełkiniach 
Władyslaw Salcer (z wyboru naucz.), oraz Fran­
ciszek Narolski rolnik z Rokielnlcy. Zastępcami 

mianowani zostali z miasta p. p. : Zdzisław 

Grabowski dyrektor tut. miejskiej kasy oszczęd­
ności i Leopold Leichtfried em. urzędnik kole­
jowy. Z powiatu zaś p. p.: Oleksa Suszko rol­
nik z Manasterza, Marja Kostyrkiewicz kier. 
szkoły powszechnej w ClIłopicach, (z wyboru 
naucz), Adam Osierda kierownik SZkoły powsz. 
w Dobrej, (z wyboru naucz ) oraz Aleksander 
Ostrowski dzierźawca dóbr wAdamówce . 

Nieoczekiwany zwrot przy obsadzie le­
karza powiat. Kasy Chorych. Jak się dowia­
dujemy z miarodajnego źródła. sprawa obsady 

lekarza powiat. Kasy Chorych .. miejsce zmar­
łego błp. Dra Haendla - została na posiedzeniu 
26 zm. odroczoną do stycznia 193 1 Wobec bra· 
ku budżetu lekarze Kasy Chorych zgodzili się 

samorzutnie pelnić bezinteręsownie do stycznia 
br. ordynacje zastępującego lekarza po zmarłym 
Drze Haendlu. 

Kiedy poloty się kres hyjenom cmen­
tarnym. Apeł do Magistatu. P. P. i łandar­
merji wojskowej. Stary cmentarz - jak nas 
informuje powaźny obywatel - stał się wostat­
nich czasach terenem dzikich orgji erotycznych 
różnych szumowin, niestety, - co istotnie ' 
z przykrością notujemy, niektórzy żołnierze 

obrali sobie również to miejsce wiecznego spo­
czynku, za ulubiony asyl do schadzek ze swymi 
bogdankami. Ponieważ główna brama cmentarza 
jest zamkn ięta, więc świętokradcy. (inaczej bo­
wiem jednostk i profanujące miejsce wiecznego 
spoczynku, nazwać nie można) dostają się od 
strony koszar 2 p. Łącz, w którem to miejscu, 
brak niestety należytego oparkanienia. 

Jak dalece moralnie są zdeprawowane owe 
jednostki niechaj posłuźy fakt , źe prócz wyu­
zdanych scen erotycznych, dop:.IS1:czają si~ zbez;ze­
szczenia grobów przez zrywanie kwiatów i t. p. 
.. Panie Redaktorze - ze wzruszeniem oświadcza 
nam nasz informator - niedawno zasadziłem 

chryzantemy na grobie mej żony, a gdy, po 
kilku dniach odwiedziłem grób, już chryzantemów 
nie zastałem. Zbrodnicza rl;:ka wyrwała je, de­
wastując grób. To samo było i na innych gro­
bach. Niech p. redaktor poruszy tę sprawI;: 
prosi nas palen rozpaczy nasz inforl11ator~ 

A słowa jego to jllkby cicha, żałosna skarga 
nie na tych wandali dopuszczających się zbezcze­
szczenia owego miejsca świętego, ale na powo­
lane miarodajne czynniki lokalne. Prośbę naszego 
informatora, spełniamy i pYlamy, kiedy poloty 
się kres hyjenom cmentarnym. 

Przedewszysłkiem apelujemy pod adre­
sem p . burmistrza inż. Sieranklewicza, aby 
bezwłocznle zarządził naprawę oparkanienia 
starego cmentarza, a tern samem uniemożliwił 

dostan ie się z tej slrony na cmentarz. 
Przy spOSObności pozw ... lamy sobie przy· 

pomnieć Panu Burmistrzowi , że sprawa oparka­
nienia cment<lrza była swego czasu przedmiotem 
interpelacji - na jedne m 7. posiedzeń Rady 
miejskiej. Interpelantem - o ile nas pamięć nie 
zawodzi - był radny p. Jamroziewicz, który teź 
podniósł skutki braku oparkanienia. W odpo­
wiedzi wówczas p. hurmistrz przyznał słuszność 

interpelującemu i przyrzekł sprawę w najbliższym 
czasie załatwić Ponieważ niesIe ty to dotąd nie 
na stąpiło. niezawodnie wskutek przeoczenia, wy­
datek zaś, w stosunku do następstw obecnel!o 
stanu rzeczy, minimalny, jest pożądanem, aby 
naprawa parkanu, jako sprawa niecierpiąca 

zwłoki natymiast nastąpiła . Ponad 10 apelujemy 
pod adresem organów bezpiecze:lstwa tak P. P 
jak i źandarmerji wojskowej, aby przez wydanie 
odpowiednich zarządzeń - uniemOźliwiła zde­
pra\\owanym elementom profanowania miejsca 
świętego. 

Jesteśmy przekonani. że uzasadniony Poasz 
apel nie będzie głosem wołającego na puszczy. 

Akademickie Kolo Jarosławian rozwią­

zane. W dniu 25 Z . m., na skutek zarządzenia 

Władzy Wojewódzkiej, rm:wiąza lo lul. Starostwo 
Akademickie Koło Jaros ławiau. 

Z frontu wyborczego. Zarząd Naczelny 
Rodziny Wojskowęj w okólniku rozesłanym do 
swoich kół podaje do wiadomości oficjalne 
kandydatury kobiece do Sejmu, wysunil;:te z ra­
mienia "Rodziny Wojskowej". Kandydować będą 
trzy generałowe i trzy pulkownikowe. mi~dly 

któremi na okręg łódzki wysuniętą jest kandy­
datura pni pułkownikowej Wi,ckowskiej, źony 

pułkow dypl. p. Erwina Więckowskiego, jarosła­
wianina, wychowanka tut. gimnazjum l-go. Pani 
pułkownikowa Więc kawska jest córką powszech­
ną u nas czcią otaczanego seniora tul. lekarzy 
p. Dra Juliana Trzaskowskiego. 

Wszystkie te kandydatu ry wejdą na listę 

komitetu wyborczego o rganizacyj kobiecych, sto­
jących na gruncie ideologji Marszałka Piłsudskiego 

Ze sceny. Żywą i nader dodatnią działal­
ność na połu ku l turalno-oświatowem rozwija 
w naszym grodzie ~ Ognisko Podoficerów Za­
wodowych'" załogi Jarosławia, a w szczegól· 
ności tego! sekcja teatralna pod spręźystem 

i umiejętne m kierownictwem p. Dziubińskiego 

ogniomistrza X. d. a. k. Dobrany i dobrze zgra­
ny zespół amatorski tej sekcji odegrał świetnie 

w oslatnich czasach kilka sztuk, czem zaskarbił 

sobie zasłużoną sympatję tul. społeczeństwa. 

W ubiegłą sobotę tj. 27 zm. z okazji imie­
nin p. ge nerała Wieczorkiewicza, ku uczczeniu 
swego przełożonego, serdecznego opiekuna i o­
rędownika idei kulturalno - oświatowej wśród 

żołnierzy, odegrał zespół amatorski lej sekcji 
przy szczeln ie wypełnionej sali Kasyna garnizo­
nowego, 3-aktową komedię p. t. .Chrześniak 

· wojenny· . 

Odf.'~ranie tej sztuki wypadło pod każdym 
względem wzorowo, a cały zespół amatorski 
stanął bez zarzutu na wysokości swego zadania . 
Na szczególne wyróżnienie zasługuje młodziutka 
pna Kamila Kuśnierzówna, której przypadła 

w udzi"le główna rola. Wprost wierzyć się nie 
chce, że to jej pierwszy występ. Swoją swobodą 
bowiem na scenie, prawdziwym tupetem artys· 
tycznym, wrodzoną niejako intuicją prawdziwego 
artyzmu, dystynkcją. ujmującą postacią, nader 
sympatycznym wyrazem twarzy, nadzwyczaj u­
datną mimiką miluchnym glosem podbiła 

z miejsca wszystkich widzów, którzy darzyli ją istną 
burzą frenetycznych oklasków przy otwartej kur­
tynie. Doskonałą jej partnerką okaza ła się pna 
Stanislawa Uhużanka. l~ tórej w tej sztuce przy­
padła wprawdzie rola podrzędniejsza, ale z któ­
rej wywiązała się bez zarzutu. Równieź dobrze, 
zwłaszcza w 3 akcie ode~rała swą rolę pna Ma­
ryla Januszyńska. Z artystów amatorów na czo­
łowe miejsce naleźy p. Stanisław Olyniec, u· 
rzędnik Dyonu Samochod. (Związek Podoficerów 
Rez.), który posiada pełne kwalifikacje na zawodo­
wego artysty. Dzielnym jego paltnerem, - po­
siadający jak widać nietylko zdolności organi. 
zacyjne na polu sportowem. lecz sporą dozę 

wrodzonego artyzmu, okazał się p. Gustaw Soc­
ki st. ogniom. X d. a. k. Nie IOOżna też po­
minąć pp Stoblllckiego plut. 2 p. Łączności 

i Teofila Gardy urzędnika Dyonu Samach. 
(Związek podoI. Rez.), którzy w zupełności 

sprostali swemu zadaniu. Sprawozdanie okaza­
łoby się niezupełnem, gdyby$my opuścili naz­
wisIto wytrawnego reżysera p. Dziubińskiego 

ogniom. X. d. a. k., który jako kierownik sekcji 
teatralnej z całem poświęceniem pracuje dla jej 
dobra i jego to jest główną zasługą, że powyźszy 
zespół amatorski sloi l1a tak wysokim poziomie 
artystycznym. 

Burza niemilknących oklasków stanowiła. 

zasluźoną nagrodę dla całego zespołu, za spra .. 
wienie istotnie prawdziwej biesiady artystycznej, 

Watraktach uprzyjemniała chwile orkiestra 
39 p. p. 

W końcu siłą faktu nie możemy się po-

(zas odnowić przedpła~ 
za mlesią( Paidzlernik. 
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wstrz)'mać od delikatnej uwagi pod adresem tych 
sfer, które za liczają się, lub chcą być koniecznie 
zaliczani do I. zw ... elity towarzys kiej" . Z przy­
krością no tujemy, że poza ni elicznemi wyjątka­

mi, zauważyliśmy zupełną ich a bse ncję , jakkol· 
wiek sfery powyższe, różne zj etdżające do nas 
.rewje" ochotnie zwiedzają . A sl koda. Śmiało 
bowiem i bez przesady rzec mOżna, że poziom 
gry zespołu amatorskiego IU I. "Ogniska Pod­
ofice rów Zawodo wych" slo i o całe niebo wy­
że j tak pod względem artystycznym jak i do­
boru program u, od róż nych naw iedzających nas 
w osta tnith czasach .zawodo wych a rtystó w" . 

Załatwienie porachunk6w osobistyc.h 
przy pomocy rewolweru . Przed około m ie sią­
ce m wyni kła między Janem Czumą a Wincenty m 
Flakiem z Pruc1lOika-wsi sprzeczka, w czasie 
której Czuma podobno zosta l pob ity przez Flaka. 
Tej zniewagi nie mógł przeboleć Czu ma i po­
stanow i ł zem ścić się na swy m adwersarzu. Zo­
baczywszy go 26 zm. jad ącego furą w Pruch­
niku, wystrzelił z rewolweru w jego kie runku, 
na szczęście strza ł chybił . Spraw Clę PP. aresz­
towała i odstaw iła do sąd u powiatowego 
w Pruc hniku. 

Uchylał się: od ćwiczeń woJskowych . 
Jarząb Czesław z Lublina został dnia 29 z. m. 
przez Komisariat PP. przytrzymany i doprowa­
dzony do wylegitymowania się, w czasie kh~rym 
stwierdzono, i ż ten uchyla się od ćwiczeń woj­
skowych, gdzie miał się zgłosić w Białe j Pod­
laskiej w dn \,u 29 IX. br. 

Znowu dwa potary w powiecie, s po­
wodowane przez małoletnie dzieci . Dnia 21 
zm. powstał pożar w stodole Franciszka Napory 
z Rokietnicy, który spowodował syn poszko­
dowanego Kazimierz, la l 1 liczący. P .. SIWą po­
żaru padła stodoła wraz z plonem - ogólnej 
wartości oko ło 1.500 zł. 

Dnia 25 "IX zm. również spowodowa ł 
pożar Julian Bąk, lat 8 liczący. Bawiąc się za­
pałkam i , podpalił dom swego ojca Feliksa Bąka 
w Czelalycach, wskutek czego sp łonęł a część 
dachu tego domu. Ponieważ ogień zostal wczas 
zauwatony i przez miejscową ludność zlokali­
zowany, pożar nie wyrządził większych szkód. 
Szkoda wynosi około 50 zł. 

Emigracja do Pa lestyny. W tych dniach 
odbyłu się w Wa rszawie konferencja w sprawit:. 
pop1ucia ł!migracji żydowskiej do Palestyny 
W konferencji wzięli udzia ł przedstawiciele Mini­
sterstwa Spraw Zagranicznych, Ministerstwa Prze­
mysłu ; Handlu, Konsul Generalny R. P. w Jero­
I :>li mie p. T. Zby5zewski, Dr. Bernard Hausner, 
prezes Polsko-Palestyńskiej Izby Hanblowej Lewite. 

Między innemi omawiano sprawę ząłożenia 
banku, kl6ryby dopomógł w osiedlaniu się 

Żydów z Polski w Paleslynie. 

Odpowiedzi Red.kcjl. WP. L. Z powodu 
nawału materjału redakcyjnego nadesłany artykuł nie 
mOijlliSmy w całoSd umieScif!. 

WP. S. W tej fo rmie umitSdł nie motemy. Mo­
tem)' tO uczynił, jeSli WP. Zlodzi się na uasz..: wY2ła­
dzenia z opuszczeniem nuwisk, Inaczej artykuł trad 
nł walorze og61 nej krytyki, a przybiera cechy osobi­
stych porach ull k6w. 

Z. sportu blał.go. 
Brawo Jarhslaw r W osta tnim numerle 

.Ex.pressu Jar." podal i śmy królkie sprawozdanie 
z przebiegu turnieju tenisowego rozegranego 
O mistrzostwo Przemyśla, na kortach Polonji. 
Przyczem ograniczyliśmy się do kró tki ej, objek­
tywnej wzmianki do końcowych wyników, lW y · 

cięskich dla naszych i rozmyślnie ze względów 

więcej kurtuazyjnych opuściliśmy komenta rze, 
a w szczególności tyczące się rozstawienia. 

Jakżeż blado wY1!ląda nasze ~prawozd a n i e 

wobec sprawozdania "Nowego Glosu Prz:!my­
sklego" , którego chyba nie można posądzać 
o okazywanie - że s ię tak wyrazimy - więcej 

sympatji J arosławiakom an iżeli swoim. 
"Nowy Głos Przemyski" z dnia 28 wrześn ia 

w swem sprawozdaniu tak pisze . .... Niemniej 
okazało się ii jaroslawlakom ustępujemy 
nadal o klasę. Zagarnęli wszystkie konku~ 

rencje w jakich startowali, a co dla nas bo­
Idnlejsze z latwością. 

Kołcz II. zdobył mist rzostwo gromiąc 
Klei na 6:4, 6:0, 6:0. W grach podwójnych 
Kolcz 1l . ~ Sandig zwyciężyli przem. parę Klein~ 
Semilski bez nalętenia w trzech setach. 
W mixcie walkę na j trudn iejszą miał Oer­
czyński wygrywając z Bard ską (Lwów) prze~ 
clw kpt. Grossowi z Tołoczkówną (Lwów) 
10,8, M . 

Nam więc przypadły same drugie mlej ~ 
sca i to dzięki szcz ę śliwemu Ca IRoie ce­
lowemu I) rozsta wi e niu ..... 

(Podltrdlenia Redakcji "Expressu Jar."). 

Po powrocie z Paryła 
otworzyłam 

w Przemyłlu , Zasanie ul. Krasińsk iego 13. l.p. 

SALON MÓD 

pod Hrmą "P A R Y 2 A H K A" 
W wielkim wyborze modele paryskie 

po przystępnych cenach. 

Sawn otwarty codziennie , d rOdl. łj - 1 I J - 7 wlecz4Jr. 

Ha sel Ol\ i esiel\"y br., 
poleca nawozy s z t II C Z n e a to: 

Sól potasową krajową, 

Kail\ił zwykły i pylasty, 
Azotniak mielony i granulowy, 
Tomasyną zagra n iczną, 14-19'/, 
SuperfOSfat mineralny i kostny. 
Wapl\o na wozowe, 
w ładunkach wago nowych wprost od 
nadawcy, zaś detaJlic:r: nie z magazynu 
w Ja ro sła wiu, na dogodn yc h warunkach 

kredytowych. 

BANK ROLNICZY 
Sp6łdzleln ia u rejutro1lla u z ol( r. o dp. 

W JA R O SŁAW I U. 
ul. Słowack iego L. 5. 

Kłiaiki Róiowe i Błekitne 
lilustrowana bibljoteka dla dzieci i młodzieży) 

Wars~awa, skrzynka pocztowa 723 
Kanio P K. O. Nr. 13.636. 

H Cena tomu • W p renumer acie 1 zł.10 gr. II • w h andlu ksi llgarsk lm 1 zł. 50 gr • 

Treśt doborowa. Piękna oprawa. Prospekty na tądanie . 

Nr 40 

Dr. M. SCHHEEBAUM, lekarz 
ordynuje w Jarosławiu 

u l. S O b I • S k , 8. O I. 1 t. (obok cerkwi) 
miesz ka nie Dra Haend la . 

..r TEU'OH Nr •• 2 . 

1. IWIBTZIiBR 
JAROSŁA W, Grodzka t 3. 
Telefon Nr. 145. - Rok zal oienia t888. 

_ po lec a _ 

(arby, pokosty, lakiery, masy do zapullczana 
podłóg, p,dzle, szczotki do froterowania , 
(arb, do obuwia. " W i I b r a· we wszystkich 
kolorach, klingeryt, sznury asbestowe I gra­
fitowe, Iznury maniochowe. łój , przędziwa itp 

S kła d cementu, gipsu, teru. 

Fabryczny skład papy dachowej I Izolacyjnej 
Ski akc. Kuinickl Oświ~clm, oraz karbolineum 
mat trzcinowych, cegieł 1 płyt samotowych Ra· 
deburgsklch), gliny szamotowej wszelkich ma · 
terjałów wzakres budownictwa wchodzących. 

Ceny konkurencyjne I 

ADOLF BLOCHER 
6111ay 1~lad Imlllch IllIrialII budOIllIICh 

w "AROKAWlU, ul. 3 . Maja t. 
awniej gmach straty pohrnej) - Tetefon Nr. 165 

dosta rcza cement wagonowo ze wlzy,tkl4:h ,.~ 
bryk orlZ poleca det.jlicznie ze składu: Cement 
portlandzki, 'ol. apno, gips Sl.lukatorski i alaba,;tro ..... ~, 
"""pno hydrauliczne, ceify i ilinki szamotowe:. 
płyty piekarskie, piece k.flo ..... e; dach6wki szklan~ , 

trzcinę, asfal l, karbolineum, ter, smoły, papę da· 
chową i izolacyjną tKu1nic;,;iego) oru farby, po· 
kosty, lakiery, terpentyny, kredy, pendzte, pasty 
do pOdłóg, klingt rit, asbest, sznury asbtsto .... <! 

i wszelkie inne materjały w zakres budownictwa 
wchodlące. 

Towary pierwszorzędne I Ceny konkurencyjne 

Warunki lapła ty wedlul umo\\'y. 

U jEdna pala ponczDch U· 
W "IMPERJAL" W 
1\ wylrzymuj~ d I u ż e j niż .II. 

cztery Inne pary. n li la]wtłbrf 'ltłff ~.bty, •• "UIU D 
Pol..:ca 00,\' TOWAROWY 

ft .. iMPERiAl" w Jarosiawiu l\ 

Mieczysław Okoń 
Fabryka wyrob6w cementowych 
i Skła d materjał6w budowlanych 

w .larosławiu ul. Kr aszewskiego 
Telefo n Nr. 6. Telefo n Nr. 6. ~ 

~ poleca do delajUcznej i wagonowej dostawy: 

I: Pla l5ek, szuter, bir, kamfen łamany i ruczny. 
1111 W .pltO gaszOlle. palone IN brylach i h)·drauliczne 
U C.m.nl portlandzki w beCIkach i workach. ,l 

t P . P f: d.cho ...... i izol.cyjn.. . ~ I 
G I P s mur.rski, Sl.1Ukllorski i al.bastrowy. I 

~ 
Trzclnf: sufitową i kosze wyklinowe. l 

I K . t t. białe i kolorowe, krajowe i zagrllliczu..:. ~ 
Sumol owIlI ce~łę, p łyty piekarSkie i gfinkę· 

~ 
K.rbolln .um, ter, asfalt i smary do woz6w. 
Owo:łdzle papowe i sufitOWI:, drut pa lony. ~ 
Rur y glazurowane i cemento\\e, 
Płytki cemenl0\\·e, kamionkowe, wzorzyste i glu.. 

(/" D. ch6wke: cemento\\'., palon. I nldanną, 
l!: S ł u p y Oirodzeniowe z betonu. I~ 

~ 
P Uill.kl ł d r le cemtntowe, : 
p."tr I krłlVlQinlkl cementowI! na trotuary 

K • d I: I • betonowo! na wodę "\ 
Grłlnlt:znlkl, P o m n I k I telazno-betono\\"..:. tl 

m M.terjał s o lidny. - Ceny .. aj nitue. !I! 
l ~ __ Wa run ki z apłary dogodne. ~ ~ 
\L.-=~r---====- -,t-C:::=~ 

Wydawca I odpowiedzialny redaktor EMAN UEl SCHIFFMA NN Drukarn ia S BaurTł2anena ' III Juosław t u 
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